. 


GAZETA LWOWSKA. 


We Czwartek 


N” 


25, Kwietnia 1816: - 


67. 


Wiadomości kraiowe. 


Że Lwowa. — W. Herman Gross, Se- 
Mretarz- appellacyynego Trybunału Galicyyskie- 
g0, tudzież VV. Karol VWWaniczek, Protokoli- 
sta Rady tegoż Trybunału, mianowani za świe- 
tne zasługi swoie przez N. Pana Badcami szla- 
checkiezo Sądu Tarn owskiego.. Również 
raczył J.. C.. K. Mość mianować Sekretarza: 
szla. hechiego Sądu KE wowskiego. W. Józefa: 
Zacharskiego;. Radcą. szlacheckiego: Sądu 
Stanisławowskiego;. a to z nayłaskawsze- 
50: względw na chwalebne: usługi iego:. 


Na. utworzenie: szwadronu: odwodcwego: 


puiu ułanów , Imieniem N. Pana zaszczycone=- 


89; ofiarowali znowu w Galicyiz: 

„W Cyrkule Myśleniekim.. P.. Dunin. 
Posiadacz, części- w. Witanowicach: 1o: Z. B.; 
JX. Grałewshi. Pleban w. Bielanach 24 Z. R.;. 
JX. Schneider Pleban w Poimie 16 Z. R.; JX. 
Kowalski Pleban w Porembie wielkiey 10. Z.R.;: 
Dominium. Kiecza. bo- Z.. R,. 

W Krainie Tarnopolskiey: P; Mar-- 
oella. Rzeczycha. we KLwowcach 30 Z. R.; P.. 
WYicenty Perekładowski. dzierżawca w. Dzwi- 
niaczu. 100: Z. Raj PP. Wawrzyniec Kulikow-. 
ski,, Tomasz: Jastrzębski i Józef: Jastrzębski 
dzierżawcy. części: w. Holibradach. 9` Z. R. ;. Px 
Tomasz Paszeński: dzierżawca: w. Bokach. 20 Z. 
B.; P. Paweł Brunstein: dzierżawca w. Sidoro- 
wie 40:Z, Ri; P.. Wicenty. Borhiewicz dzier- 
zawca w- WVasylkowie: 20: Z. R';: P. Józef Pad- 
AW dzierżawca w: Krzyweńku. 50. Z. R.;. P. 

zanciszeli Messel’ posiadacz: części w Holihra- 
en 20.2. R. ;. P, Piotr Masilewski. dzierzaw-- 
Ca W Probużnie' 100 Z: Ri; P: Leon Radzi- 
kowski. posiadacz: części w Kudryńcach 50 Z. 
R. ; p: Michał Bobrowshi dziedzic: Budzanowa 
i Kluwiniec. 10072. R.;: P. Ignacy Hryniewiec- 


ki: posiadacz: części: w Hilłuszczyńcach. 3 ru-- 
ble; P. Tadeusz Czarkowski. dziedzic Mysuczki: 


100 Z. Bi; P: Adym. Błażowski pesiadacz częz- 
ści: w Chudiowcach 25 Z. R. ;. Dominium. Fi- 
lipkowce 85 kopiciek i 3, Z, R:;; P. Józef. 
Kruszewski dzierżawca w HKozówce 10: Z. R. b 


P: Jakób: Buynowski posiadacz części. w. Chare- 


tanowcach 10 Z.R.; P. Dyzma Kakowski dziere 
żawca w Burdiakowcach 30 Z. R. 

Na utworzony w Wiedniu dla Ces., Au- 
stryackhich Inwalidów nowy fundusz, ofiarowa- 
ły Gminy Mohilańska i Wierzbiańska w .Cyrku- 
le Żołkiewskim obligacyę rządową na 68 Z. R. 
wraz z prowizyą, zaległą od d. 1. Listopada. 
r, Ze ` 
Z Wenecyi d, 10. Kwietnia. — N. Cesarz i 
Król, Pan nasz miłościwy, przyiechał tu dnia 
wczorayszego rano, a po południu nadiechała. 
za nim Córka iego, N. Arcy - Xiężna Marya 
Ludwika, Xiężna Parmy, Piacencyi i Gwa- 
stalli.. 


Wiadomości zagraniczne. 
Wielka Brytaniia. 


Pisma. publiczne: wyięły z dzieńnikow. 
Londyńskich następuiące wiadomości: 

Listy prywatne z Indyi Wschodnich 
donoszą o coraz większem podobieństwie do praw-- 
dy, iż wkrótce wybuchnie woyna między An- 
glikami i- Maratami.. Będzie ona iedna z nay- 
krwawszych:, iakie kiedy w. tamtych stronach 
prowadzono.. Chociaż nie mamy urzędowych. 
wiadomości, sądzić’ atoli wypada, iż-Łord Moi-- 
ra,. Wielkorządca: tameczny, z ważnych przy-- 
czyn wysłał lądem Majora Stewart, Adjutanta 
swoiego,.z' listami do Londynu. Wyiechałt 
on dnia 1. Sierpnia r. z. z Tuttigen, i udał 
się przez: Bombay, Bagdad, Stambuł t 
Wiedeń: do Londynu, dokąd w.miesiąca Lu- 
tym przybył.. VYoysko Angielskie wIndyach: 
ciągle się: powiększa.. e 

Pewne. publiczne: piżmo Kondyńskie umie 
ściło następuiąey. rachunek- wydatków, potrze-- 
bnych na: związki: z” zagranicznemi. Dworami.. 
Ministrowie” przy Dworach zagranicznych: kosz=- 
tuig: na: rok 100,412 funt.. szter. ,. poiazdy ich: 
i. Konie: 12.833 funt.. szter:,. podarunki. zagra=- 
nicznym: Monarchom: 40,246 fant, szter: ,, poda=- 
runki: zagranicznym: Ministrom: 36,487 funts. 
szten'; nadzwyczayne wydatki dla Posłów przy; 
Dworach zagranicznych. wynosza: 146502 funts. 
szterlingów.. 


dl 


em 


Pomiędzy wydatkami dyplomatycznemi w 
Toku przeszłym położono 15,310 funt. szter. za 
tabakiery , dane zagranicznym Ministrom iako 
io: Francuzkiemu , Austryackiema, Bawar- 
skiemu , Helleaderskiemu, Pruskiemu i Portu- 
galskiemu. 

/yrachowano , iż od roku 1793 Naród 
Angielski zapłacił przeszło 300 milionów funt. 
szter. (12,660 milionów ZŁ. Pol.) nadzwyczay- 
* mych podatków woiennyeh. 

Gdy Lord skarbowy oświadczył niedawno 
w Parlamencie , iż podwyższona opłata celna 
ieszcze potrwać musi , rzekł P. Tierney, iż 
takim sposobem nie zatamuiemy przemycania , 
które nie ustanie, chociażby przemycaiącemu 
W 7 razach, raz się tylko udało. Obiecał Lord 
użyć przyzwoitych środków przez nadanie więk- 
szey władzy Celnikom. — Co się tycze oszczę- 
duości, oświadczył LordCas'lereagh, iż o 
niey Ministrowie myśłą , lecz muszą ią powoli 
wprowadzać. Wezwał stronę opapózycyyną do 
podania w tey mier:e proiektu, z uwagą na 

ezpieczeństwo i pomyślność Kraiu. Pan Tier- 
ney wynurzył rađośc, iż Ministrowie chcą cię 
trzymać zazad oszczędności, lecz to przypisał 
Członkom, którzy etwarcie powiedzieli, iż nie 
çd popieraji dłużey strony Ministrów , skoro 
nie zaniechaią marnotrawstwa. - Poznał teraz 
wspomniony Lord, iż wząd pogodzić można z 
oszezędnością, Gdyby go o tem strona oppo- 
2ycyyna nie przekonała, wszystko nazwałby 
próżnym krzykiem. 

Gdy zniesiono opłatę od dochodow, umie- 
szczały pisma oppozycyyne żartobliwe artykuły, 
z Bbtórych podaią się tu następuiące: 

» Dnia 19. Marca umarła w VVestmin.- 
ster opłata od dochodów w 12 roku życia 
swoiego ; Ministrowie bardzo iey żałwią. Do- 
stała konsumpcji, pochodzącey z mocnych na- 
tarciow przeciwney strony; leczyli ią Panowie C. 
1 V. (Lord Castlereagh i P. Vansittart 

anclerz skarbowy) ze wszystkimi Lekarzarai 
zi aistrowskimi, Spodziewano się, iż w ta- 
ich rękach powróci do „zupełnego zdrowia 
ecz choroba tak si à ; 4 
ani umiei elu 80 raptownie wzmagała, 1% 
gły. pa goćć , ani usiłowania nic nie pomo- 
radośnych a 4% godzinie 2giey po północy s wśród 
Tamen a o rzyków nieprzyiaciół, a czntych 

Gazet. swoich ej Nek 

masona ing - Chronicle, w następnią- 
cym STR © Umieścila ten artykuł: 


»i' nocy z dnia 19go na zoty M 

kod g y Marca, 
umarła w BA Sgo Stefana (w Izbie niż- 
szey), na plewrę, istota szezególnicyszego przy- 
rodzenia: podotek od dochodów. Trudno wska- 


zać do iakiego rzędu on należał. Dył to po- 


twór: sęp co de szponów, sokół co do wzró* 
ku, tygrys co do drapieżności. Pan P...tt 
(Niech spoczywa spokoynie!) zawołany partacz 
w lekarzeniu, wydał go na świat, i uznał swóy 
połóg za bardzo ciężki.“ 

„Urodził się w ezasie rewolucyi Francuz- 
kiey, i doszedł naywyższey «iły w następuią- 
cych po nicy woynaah. WY młodości swoiey: 
karmił się szćzególniey "żółtą ziemią; lecz gdy 
„wu zabrakło tego pokarmu, żywił się ogromnem 
mnóstwem starych gałganów.* 

„WY przeszłym roku podupadł był luż znacze 
nie i osłabł, lecz byt iego, przez starą Hol- 
lenderską niewiastę , Panią V. n. s. tt. rt. bie- 
gia w sztuce puszczania krwi, przedłużony zo- 
stał, VV powtorney, w Htórą popadł chorobie, 
posłano go do pewney podeszłey Damy; wystą- 
piła ona ze swemi kolleżankami, storemi babi- 
mami, i swoie tere fere w haynych szafowała 
dczach ; lecz kochany potworek umarł pod iey 
ręką, nie maigo więcey nad lat 12!% 

Wyszedi w Londynie na widok publicz= 
ny Testament podatku od dochodów, 
a'mnieszczeno w nim między innemi co na- 
Stępuie : 

,„Niżey podpisany Property Taxarum, 
widząc bliski móy zgon, poczytnię za rzecz po- 
"trzebną uczynić następuiące rozporządzenie. 
Chcę naprzód, aby mię zaraz pe śmierci po- 
grzebano, i zalecam exekutorom moim, śby 
zazobiegłi wszelkiey hańbie napastowania mię 
w grobie. Upraszam, ażeby wszystkie prawa 
tyczące się mnie, wraz z notami, obeymuiące- 
mi środki używane przez poborców podatko- 
wych etc. w ieduę Księgę zebrano, i pięknie 
oprawioną oddano inkwizycji w pewnym za- 
granicznym Mraiu. Nie cheipię się, ażebym w 
życiu moim nie popełnił błędów; wyznaię 
owszem otwarcie, iż niektóre moie czyny by- 
ły bardzo uciążliwemi; szczerze za nie ża- 
luig, i mam nadzieię, że świat nigdy ich iuż 
nie dozna. fiadbym bydź pochowanym w ka- 
piicy $. Stefana; że zaś niechętni parafila- 
nie nie daliby mi pokoiu, chcę więc, aby mię 
pogrzebano przy Holloway-Mount, gdzie 
wszystkich po ustałóm wiekiem porowem po- 
wietrzu roku 1665 cliowano, Oddawszy zna- 
komite przysługi Rządowi, tuszę sobie, iż wło- 
ży po mnie wielką Żałubę, MKiżrą szczerzey, 
aniżeli zwyczaynię, nosić będzie. Przyczyną 
śmierci moiey A kóry wszyscy opła-. 
cać musieli, i mata nadzisię, iż Urzędnicy 
skarbowi odprowadza mię do, gulu, Zapisuię 
5 gwintów kapelanowi lzby niższey, ażeby miał 
mowę pogrzebową, z textu przysłowiów Sa- 
lomona w rozdziale 10, wierszu 8. Lepiey 


iset mieć mało, a sprawiedliwie, ani- 
"Beli wiele, a niesprawiedliwie. 
i (Podpisano) P. Taxarum. 
John Bull (Lud) iako świadek. 

„» Panu Wansittarit (Kanclerzowi skarbo- 
wemu) zapisuię ieszcze w ninieyszym Kodyeyl- 
tu tabakierkę zwaną szagrynka (smutek), 
w nadziei, iż zażywaiąc tabakę, zawsze sobie 
9 mnie przypomni. « 

Dzieńnik Karyer, który zawsze obsta- 
wał za opłatą od dochodów, ubolęwa teraz 
mad Qyczyzną, i pod napisem: Potrzebna 
osoba, umieścił następuiący artykuł: „Potrze- 
ba natychmiast Ministra, któryby się :zógł 
wszystkim stronom podobać. Powinien skas- 
sować „wszystkie teraźnieysze podatki, 1 bez 
pieniędzy zapłacić dług narodowy. Nie wolno 
mu proponować nowych pedatków. Powinien 
dadź każdemu urząd i pensyę, a to na pierw- 
sze .iego' żądanie. Nie ma podawać nowych 
bilów w Parlamencie, i opierać się żadnemu , 
Htóryby inni podawali. Powinien oraz umieć 
przyprowadzić Kray do kwitnącego 1 zamoż- 
‘nego stanu, ntrzymywać zagranicznych nie- 
przyjaciół w koiaźni, wszystkich mieszkańców 
kraiowych zaspokoić, i bez woyska bronić 
osad. Nota bene: Byłoby to szczególnieyszą 
iego zaletą, gdyby bez pieniędzy i straty Żoł- 
mierzy mógł woiować. * 


Francyea 


Ministrowi Policyi Pana Deeaze, i Je- 
nerałowi Dupont nadał Król tytuł Hrabiów. 

Xiążę Luxemburg, mianowany Posłem 
przy Xięciu Rejencie Portugalsko - Brazylskim , 
wyiechał iuż do Brazylii. i 

Na tayney sessyi Izby Deputowanych u- 
czynione wniosek, ażeby za krzesłem Prezesa 
postawić kruceyfix, i wezwać Instytut narodowy 
de dania stesownego napisu, który ma bydź 
mastępuiący: Boże, przebacz im, bo nie- 

iedzą co czynię. 

Pewny Jezuita miał niedawno Kazanie w 
obecności Króla Francuzkiego, i wziął za text: 
Lud ten zbliża się twarzą do mnie, I 
czci mię ustami, lecz serce iego iest 
dalekiem ode mnie, u Mateusza $. w roz- 
dziale 16 wierszu 18. Połaiane mocno tego 
Xiędza. (Jezuita Petrucci w Rzymie o0- 
świadczył niedawno w kazaniu mianem na 
cześć S. Ignacego, iż Kościół nie może o- 
stać się bez Jezuitów. Cenzura nie pozwolila 
truliować tego kazania.) 

Pisma publiczne Paryzkie. ponoszą mastę- 
puiące ciężary. Opłata etęplowa po 4 centym 
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od exemplarza, wynosi na rok 680;006 fren- 
ków ; Policya zabiera 10,000, to iest 4tą część 
czystego dochodu z pism rzeczonych. Oprócz 
tego wybiera Policya: podatek, nazwany epłatą 
za pozwolenie stępla, wyRoszący po centymie 
od exemplarza, ieżeli się drukuie 6000, a po 
1 1/8 centymy, ieżeli się drukute 10,000 exem- 


„plarzy, co wynosi na rok 200,000 franków. A 


zatem publiczne pisma opłacaią rocznie miliion 
40,000 franków. Pieniądze te są użyte ma 
wynagradzanie pisarzy i dzieńnikarzy ministe- 
ryalnych, na pensye dla 'taynych śledzicieli po- 
licyynyth , na pisma, Które Ministrowie każą 
drukować , i na pensye 'dła Cenzorów, które 
60,600 franków wynoszą. Przeciw opłacie , 
którcy dzieńnikarze podlegaią, mówił mocne 
Pan de la Bourdonnaye na sessyi lzby 
Deput. dnia 30. Marca. Cóż ztży opłaty (rzesł 
ón). wyniknęśo? Oto właściciele dztefńmików musieić 
cenę. prenumeraty powyższyć, liczha prenumeratorów 
zmniejszyła się, a Kray znaczną stratę poniósł. 

Skassowano wydawców pism publicznych 
Lugdańskich za umieszczenie artykułu, kończą- 
cego się temi słowy: qui p.iesż capere, capiet, , 

Zapytano się pewnego Angliita, co go nay- 
bardziey w Paryżu zastauowiło? Odpowie- 
dział: to, iż wszyscy Obywnieje są uhrasi po woye 
skowemu, a żołnierze po cywilzenm, 

Kilku ludzi pracuje ciągle nad wygłuzo- 
waniem głosek N., znaydujących się na słupach 
bramy pałacu Louvre. 

Zapewniaią, iż stronnicy Bonapartego 
we Francyi poznaią się teraz przez robienie 
lowa ręką głoski N. 


W wielkich tylko miastach Francuzkich 


noszą białą kokardę; włościanie ośmielaią się . 


napastować tych, którzy ią noszą, 

' Nigdy więcey osób nie skarzono i nie 
więziono w Paryżu, iak teraz; cudzoziemiee 
nawet może się poczytać za szczęśliwego, ieżeh 
nie siedzi w więzieniu. 

* Wieczorem zamykaią wielką bramę pałacu 
Tuilleries, a pe godzinie 1oiey surowo za- 
kazano przechadzać się po tamecznym dziedziii- 
cu. Żołnierze z gwardyi stoiący na straży i 
Szwaycarowie obchodzą się po grubiiańsku z 
Publicznością. P. Didier, były Prefekt De- 
partamentu Niższych-Alp wpadł w podeyrzenie, 
wParyżu, dla tego, iż w publicznych miey- 
scach pokazywał się z żoną pewnego wygnane- 
go Jenerała; wzięte go do więzienia, i od 10 
tygodni siedzi z Anglikiem Smith w iedney 
izbie w Prefektutze Policyi. . 


Dnia 20. Marca wiatr zerwał białą chora- 
giew powiewalącą na pałacu Tuilleries. 


è 
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Rozeszła się natychmiast pogłoska o wyieżdzie: 
Monarchy za stolicy; lecz w kilka godzin po- 
stawione ią na sweiem mieyscu, a tak Publicz- 
ność z blędu wywiedzioną została.. 

Policya kraiowa doznaie wiele trudności w. 
urzędowaniu; we wsiach nawet zbieraią. się 
włościanie , i rozmawiaią ©. politycznych inte- 
wessach. W kilku Departamentach. utworzyły 
się kluby włościańskie , które się co. Niedziela. 
zgromadzaią, a: na których bywaią. nieprzy- 
zwoite mowy, Rząd chce przystąpić do. nay- 
surowszych środkow, i każdy właścianin, Któ- 
ryby się na tych schadzkach. anaydował, od- 
bierze należytą. karę.. 

Z. rozkazu Francuzkiego Ministra Policyi, 
tych, którzy zły sposob. myślenia. okazali w Pi- 
kardyi, zaprowadzono. do odległych miast, a 
nayniebezpiecznieyszych. osadzono. w cytadellach 
Arras ti Ham.. r 

Jenerała A. s selin, byłego Dowodcę twier- 
dzy Kehl, wypuszczono z.więzienia., lecz ma 
się udać do Blois, gdzie- będzie pod. dozorem: 
Policyi. Inni Officerowie,, bawiący w Alzacyi ,, 
którzy się nieprzyzwoicie sprawauią „ będą ode- 
słani w głąb Francyi pod: dozór Policji. 

Jenerał Chauseł odgłosił obronę: swoią ,. 
i kazał: ią. drukować za. pozwoleniem. Policyi.. 
Po wyyściu ićy. z. pod prasy, kazała Policya za- 
brać wszystkie. exemplarze.. 

Zachodzą. często bitwy: między: woyskiem: 
Pruskiem we. Francyi a. mieszkańcami ;: Jenerał: 
Ziethen Kazał kilku VVoyskowych. osadzać w 
więzieniu, i zalecił Prefestom,, ażeby, winnych: 
mieszkańców: surowo: Karali.. 

Dnia 29.. Marca: po- południu: przybył: do. 
Paryża z Rowem pierwszy statek. płynący” 
za. pomocą. pary; wynalazcą: iego: iest P. F'ou|-. 
ton: Amerykanin. Statek. ten. nie ma, ani: ża-- 
głów, ani rudls; zamiast rudla są: wielkie koła,. 
które statek popędzaią, a które: porusza ma-- 
china parowa, będąca: w srodku. statku, Zamiast: 
masztu iest wielki Żelazny komin,. z: którego: 
właśnie iak z wapiennego. pieca wychodzi pło-- 
mień i dym: gęsty:. 


Rossya. 


W roGżnice: weyścia. wóysk Rossyyskich do 
Paryża r. 1814go',, wydał w Petersburgu. 
Jenerał Hrabia Miłoradowiez: do: korpusu: 
gwardyi następuiący rozkaz: dzienny :: 

Woiownicy ! Kiedy; po uporczywey bitwie,. 
dnia 18. (30.) Marca. 1814 roku, chorągwie 


kad 


Rossyyskie, na wzgórzach Mont - Martre po- 
wiewaiąc, zwiastowały światu, że losy Europy 
i Francyi w ręku są VVaszem, i rozstrzygnione 
zostały; w tedy Monarcha, VVódz wasz, nie 
ukaranie, ale łaskę wyrzekł nieprzyiaciołom; a 
ci, co spalili Moskwę, widzieli w Was- obroń- 
ców Paryża! Otworzyły się przed Wami bramy 
stolicy ; weszliście, a dzień 19. Marca pokazał 
światu, co mogą Rossyanie!. Chwała wam nie- 
zwalczeni , którzy przynieśliście pociechę i nae 
dzieię dla tych, co naszey zguby szukali! Prze- 
wyższyliście oczekiwania wszelkie! Dokazaliście, 
że imie Rossyanina odbiera. część: nad. wszyst- 
kie Narody wyższą! Rossyu!. pyszną bądź z Wo- 
dza. swoiego! Czyny Jego są głośne i sławne, 
oręż straszny, wspaniałość  nienaśladowna! 
Chwała. i. cześć Tobie, Narodzie Ruski! Chwała 
i cześć: walecznemu: Twemu VVoysku! Chwała 
i cześć Monarsze,, który dobrem za złe płaci! 
W.dzięczność Stwórcy,. Opiekunowi. Rossyyskie- 
go- Państwa! ' 

Na oryginale podpisał :: Jenerał Piechoty; 

Hrabia Miłoradowicz. 


Zgodno :: Naczelnik głównego Sztabu: 
Jenerał Adjutant Sipiagin. 


Otrzymali: rozkaz: zasiadania w. pierwszym 


departamencie Rządzącego Senatu , Senatoro=- - 


wie, rzeczywiści Rudcy tayni Xążę Łabanow 
Rostowski i Łański; Jenerał piechoty Xia- 
żę: Gorczakow i Sibirski Jenerał Guberna-. 
tor Pestel;. w drugim departamencie: Jene- 
ret: Porucznik Repin. W. pierwszym oddziale: 
3go departamentus. Adm:rał Tesch,. w 2zim: 
oddziale. tegoż depart. Jenerał Porucznik & u- 
kin ;. w 4tym depart. Jenerał piechoty Fensch 
i Jenerał, Porucznik. Xiażę. Wołkoński; w: 
pierwszym oddziale 5go. depart. Wice - Admi- 
rał, Kołokolcow; w zgim oddziale tegoż 
depart.. Jenerał. Porucznik Aksaktow i tayny 
Radca Kawieryn;: w Otym. depart.. rzeczywi- 
sty. Radca: tayny. Xiążę: Jesupow; w. 7mym 


depart., VVice- Admirał: Szeszukow, w Śmym. 


depart.. Jenerał. Porucznik B'rozin.. 

N.. Cesarz i Król Alexander, chcąc o- 
Kazsć: ukontentowanie swoie z: dwónastaletniey 
pracy, kollegialnego Radcy Karamzina około 
spisania: dzieiów Cesarstwa Rossyyskiego, 
mianowałi go Radcą Stanu,. ozdobił orderem 
S: Anny, twszey klassy, i. rozkazał mu wypłacić 


| 60,000; nubli na. druk: iego dzieła, które wyy- 


dzie w gciu: tomach: w Petersburgu pod 
okiem. sumego autora. 


| OO wwo zonc wano ooo 


A 


A 


